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WIATIY OARD 


Wybitny egzotyczny dramat w 6-ciu aktach, w głównej roli ELLEN RICHTER. 
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Choroby skórne i weneryczne 


D-r. FAJMAN 


B. asys. kliniki Uniwersyteckiej 
(Prof. Neissera) we Wrocławiu 
Przyjmuje kobiety od 2 — 3, 
mężczyzn od 11—1 i od 3—7. 
Ulica Bykowska 67, II piętro. 


Ch GTOGJASZO Wei orne 


D-r Zwykielski 


ulica Kaliska L. 10, I-sze piętro 
przyjmuje 
kobiety od godz. = 
mężczyzn od 6 — 8, 


Wykrycie centrali druków 
bolszewickich w Warszawie 


W nocy służba bezpieczeństwa wykry- 
ła centralny skład bibuły komunistycznej. 
Właściciel mieszkania został aresztowany. 
Znaleziono 7 pudów druków bolszewic- 
kich. Ulokowane były w olbrzymich ko- 
szach i walizkach. Były to świeże numery 
>Czerwony 
Sztandare, »Gromada<, pismo dla ludu i 
masę odezw. 

Ww myśl. zarządzeń o niedopuszczeniu 
do wystąpień komunistycznych organa po- 
licji śledczej aresztowały podczas manife- 
stacji 20 osób. 

Rozrzucały one odezwy komunistyczne 
oraz wznosiły antipaństwowe okrzyki. 

Aresztowani zostali przekazani sędziemu 
śledczemu. 

W związku z wykryciem spisku Leo- 
na Toeplitza aresztowano piątego i osta- 


tniego członka jączejki bolszewickiej z 1 
pułku łączności. 
Jest nim podchorąży Moszand, zwol- 


niony ostatnio z powodu choroby z woj- 
ska. Przebywał on na agitacji w Zagłębiu, 
gdzie został aresztowany w jednej z 
kopalń. 

Moszand przyznał 
spisku, organi.owanego przez studenta 
Toeplitza i potwierdził ujawnione przez 
władze bezpieczeństwa szczegóły zbrodni- 
czej działalności szajki komunistów. 


się, iż należał do 


szukuje kondycji na wsi w domu obywatel- 

skim od zaraz, ewentualnie od 1 września 
Zgłoszenia do Administracji »Dziennika Narodo- 
wegot pod aI. K.< 


Mes panna z dłuższą praktyką i muzyką po- 


KSIĄŻE I 


Wielki wystawowy dramat w 
W podwójnej roli księcia 


ANONS! Wkrótce 


Niema rozłamu w P. 0. W, 


W  »Gazecie Warszawskiej < z dnia 2 
lipca Nr. 178 ukazała się notatka pt. >Ro- 
złam w P. O. W, który miał rzekomo na- 
stąpić podczas Zjazdu Organizacyjnego w 
dn. 25 i 26 czerwca br., jako odruch ele- 
mentów narodowo uświadomionych prze- | 
ciwko nawoływaniom do walk bratobój- 
<zych. 

W związku ż tem Prezydjum Zjazdu | 
stwierdza: 

1. Nikt z zebranych nie nawoływał do 
walk bratobójczych, więc nie było pod- 
staw do protestu: »nie chcemy walk bra- 
tobójczych=. 

2. Nieprawdą jest, jakoby do walk 
bratobójczych wzywał poseł. Poniatowski, 
przewodniczący Zjazdu, gdyż w pierwszym 
dniu Zjazdu, w którym miał nastąpić rze- 
komy rozłam na skutek jego wystąpienia, 
wygłosił on tylko referat o sprawach e- 
konomicznych. 

3. Nieprawdą jest jakoby na Zjeździe 
P. O. W. miał miejsce rozłam. 

4. Nieprawdą jost, by ktokolwiek dla 
zamanifestowania swych narodowych uczuć 
a w szczególności większa część obecnych 
opuściła Zjazd przed jego ukończeniem, a 
tembardziej w pierwszym dniu obrad jak 
pisze »Gazeta Warszawska«, 

5. Prawdą natomiast jest, iż większość 
rezolucji uchwalono jednomyślnie w obe- 
cności tysiąca przybyłych na Zjazd osób, 
a inne zwykłą większością głosów. 

6. Prawdą również jest, iż na Zjeździe 
brały udział elementy narodowo uświado- 
mione, co znalazło wyraz w przemówie- 
niach i uchwałach Zjazdu wyrażających 
troskę o łosy i byt Państwa, 

Za Prezydjum Zjazdu: 
Twardo, Niedzielski. 


Poniatowski, 


Notatki polityczne 


Zażegnanie przesilenia rządowe- 
go w Niemczech. Przesilenie polityczne, 
panujące w Niemczech od czasu 
zamordowania Rathenaua, zakończyło się 
dzisiaj. Dnia 19 bm. przyjął »Reichstag< 
ustawę o ochronie republiki, oraz związane 
z nią ustawy poboczne większością dwu- 
trzecich głosów, poczem posłowie rozjadą 
się na ferje. Wobec tego >Reichstag< nie 
będzie rozwiązany. 


Za co walczy Irlandja. Rząd pro- 
wizoryczny wlnoego państwa irlandzkiego 


Walji i Boka 
„BOSKA KOMEDJA* 
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ŻEBRAK 


7-miu częściach z prologiem. 
włóczęgi TYTUS ŁUBIEŃSKI 


Dantego. ANONS! 


wystosował do wojsk rządowych orędzie, 
w którem podkreśla, że rząd walczy, celem 
|uzyskania prawa swobodnego wyrażania 
|woli narodu oraz dania narodowi irlandz- 
kiemu tego wszystkiego, co zdoła mu za- 
| pewnić poszanowanie całego świata. 
Garnizon powstańczy w Dundae w hrab- 
[stwie Louth został znienacka zaatakowany 
przez wojska rządowe. Miasta zostało oto- 
ecrane a wszystkie pozycje powstańców 
| zdobyte prawie bez przelewu krwi. 300 
powstańców dostało się do niewoli. 


Votum nieufności dla Rządu 
| _ włoskiego 


Rząd okazał się nieudolnym 


RZYM. W izbie złożony został wniosek, 
stwierdzający, że rząd nie zdołał przywró- 
cić spokoju wewnątrz kraju i nie przyczy- 
nił się do jego odbudowy ekonomicznej 
i finansowej. 

Izba przyjęła porządek dzienny, wyra- 
żający votum nieufności rządowi 288 gło- 
sami przeciwko 103. 


W stadjum oczekiwania 


WARSZAWA. (Telefonem) 
sie nie zaszła zmiana. 

Przedstawiciele bloku prawicowego po- 
stanowili na naradach zająć stanowisko 
wyczekujące. 

P. Marszałek oświadczył p. Carowi, że 
oczekiwać będzie podpisania listy gabine- 
tu p. Kortantego przez Naczelnika Państwa. 

Wreszcie p. Naczelnik Państwa oczeku- 
je na wiadomości, co za konsekwencje 
zamierza wyciągnąć Sejm wobec odmowy 
podpisania nominacji gabinetu p. Kor- 
fantego. 

Tym sposobem wszyscy na coś czeka- 
ją. Widocznie mają dużo czasu. 

A przesilenie obchodzi już *złoty ju- 


W kryzy- 


bileusz* i doczeka się ‘może >brylanto- 
wych godów. 
Stare dzieci Polską rządzą, a nie lu- 


dzie poważni i odpowiedzialni wobec su- 
mienia narodowego. 


Próby stworzenia centrum 
sejmowego 

W kołach stronnictw centrowych, 

K. P. K, Zj. mieszczańskiego >Piasta« i 

Nar. Zj. ludowego, coraz wyraźniej zary- 

sowują się dążenia do utworzenia centrum 


jak 


wychodzi o godz. 8-¢ ej rano z wyjątkiem poniedziaików i dni poświątecznych, 


sejmowego, zdolnego do wyłonienia rządu 
porozumienia. 

Wspomniane stronnictwa, wychodząc 
z założenia, że istniejącym blokom, w któ- 
rych skład wchodzą skrzydła skrajne, nie 
uda się zlikwidować przesilenia, już roz- 
poczęły w tym kierunku pertraktacje. 

Udział klubu »Piasta« w tych rokowa- 
niach stał się możliwym, po oświadczeniu 
pochodzącym z miarodajnych kół K. P. K., 
że klub ten nie weźmie udziału w akcji, 
zmierzającej do wywołania przesilenia na 
stanowisku Naczelnika Państwa. 

Według informacji z kół dobrze po- 
wiadomionych, żadnej inicjatywy ze strony 
Naczelnika Państwa przed formalną rezy- 
gnacją p. Kortantego albo przed wezwa- 
niem ze strony Sejmu, oczekiwać nie 
można. 

Pogłoski o wygotowaniu przez Naczel- 
niką Państwa pisma rezygnacyjnego, są 
bezpodstawne. 

Odpowiednie decyzje w tej sprawie 
mogą być powzięte dopiero po wyjaśnieniu 
się sytuacji w Sejmie, w którym w chwili 
obecnej toczą się dopiero narady nad u- 
słaleniem poglądu większości. 

Zapowiedziane są przez prawicę uliczne 
manifestacje w Warszawie, celem zmusze- 
nia Naczelnika do rezygnacji lub podpisa- 
nia nominacji gabinetu Korfantego. 

O naradach bloku prawicowego w zwią- 
zku z odmową podpisania nominacji Kor- 
fantego przez Piłsudskiego, donoszą: Na 
posiedzeniu tem jak krążą pogłoski, klub KPK 
oświadczył, iż wobec grożącego przesilenia 


państwowego nie może brać udziału w pra- —- 


cach prawicy. 

Podczas trwających obrad reprezentan- 
ci klubu Pracy konstytucyjnej udali się 
do Belwederu z zamiarem skłonienia Na- 
czelnika Państwa, aby ten wobec wyłania- 
jącej się większości centrowo-lewicowej 
ujął inicjatywę tworzenia nowego rządu. 


Ważne dla wszystkich 


Niedzielny numer »Dziennika Narodo- 
wego« przyniesie szczegóły nowych prze- 
pisów, dotyczących opłat stemplowych, 
obecnie obowiązujących w Państwie. 

Dotychczas uchylali się kupcy, restaura- 
torzy, przemysłowcy i t. d. od naklejania 
znaczków stemplowych, na rachunkach, 
pokwitowaniach itp., co przynosiło skarbo- 
wi ogromne straty. Większość tłumaczyła 
się nieznajomością przepisów. Urząd Skar- 
bowy już niejednokrotnie nakładał kary 
na nieprzestrzegających ustawy stemplowej. 

Obecnie po raz ostatni Urząd Skarbo- 
wy w Piotrkowie ostrzega wszystkich, że 
bezwzględnie wystąpi z surowemi represja- 
mi wobec tych wszystkich, którzy omijać 
będą ostatnie postanowienia ustawy stem- 
plowej i żadne iłumaczenia się nieznajo- 
mością ustawy uwzględniane na przyszłość 
nie będą. 

Aby naszych Czytelników uchronić od 
wysokich kar umieścimy w niedzielnym 
»Dzienniku Nerodowym< przepisy o opła- 
tach stemplawych wraz z objaśnieniem, ra- 
dząc stronom interesowanym, aby dokładnie, 


| we własnym interesie, zapoznały się z tymi 


przepisami. 


PULS kartę demobilizacyjną wydaną przez 
K.U. w Radomsku na imię Adama Czer- 
Ee rocz. 1895. 


otrzebna panienka od zaraz do końca wakacji, 
któraby uczenicę 3 kl, przygotowała do po- 
prawki z dyktanda franc. i arytmetyki. Zgło- 
szenia w Administracji »Dziennika Narodowego«. 


Gena egzemplarza 20 marek 


SWZ 


Zbyt dużo osób zmienia 
nazwiska 


Urzędy administracyjne są zarzucone 
obecnie podaniami o zmianę nazwisk. 

W myśl specjalnej ustawy obywatele 
mogą ubiegać się o zmianę nazwisk, je- 
dnakże w ustawie są wymienione warunki, 
kiedy osoba, ubiegająca się o zmianę na- 
zwiska, może uzyskać na to zezwolenie 
władz państwowych. 

W szeregu warunków ustawa  przewi- 
duje konieczność wniesienia specjalnych 
opłat, a mianowicie — 3 tys. marek. 

Należy przyznać, że wysokość opłat 
jest bardzo niska. Tem się też po większej 
"części tłumaczy wielka ilość podań o 
zmianę nazwisk, wnoszonych do urzędów 
państwowych. 

Jak się dowiadujemy, ministerjum spraw 
wewnętrznych doszło do wniosku, że wy- 
sokość opłat wymienionych winna być 
podniesiona i w tym celu zwróciło się do 
Rady ministrów z projektem podniesienia 
opłat, aby chociaż w ten sposób położyć 
- tamę wnoszeniu podań o zmianę nazwisk. 

Uważamy, że wniosek ministerjum 
spraw wewnętrznych winien uzyskać a- 
probatę. ` 

Oczywiście — obywatele muszą mieć 
możność zmiany nazwisk, ale winno to 
mieć miejsce jedynie w razie istotnie słu- 
sznych przyczyn. 

Dotychczas zaś tak było, że właściciel 
nazwiska, brzmiącego mu niemile lub nie- 
polskiego, starał się o jego zmianę, wy- 
dając zaledwie drobną sumę pieniężną. 

Po przyjęciu wniosku  ministerjum 
spraw wewnętrznych, nie każdy będzie 
chciał zapłacić większą sumę, dlatego też 
składanie podań będzie miało wówczas 
miejsce, gdy peteńci faktycznie będą po 
siadali pewność, że uzyskają zmianę na” 
zwisk, 

Przypuszczamy więc, że wniosek mini- 
sterjum spraw wewnętrznych będzie roz- 
patrzony w czasie najbliższym, tembar- 
dziej, iż zapewni skarbowi państwa wię- 
kszy dochód. 


— ź wyprawy na górę Everest. 
Oddział angielski, który usiłował dotrzeć 
na szczyt Mont Everest, został z powodu 
lawiny śnieżnej zmuszony dó odwrotu, 
przyczem 7 tubylców poniosło śmierć. 

Skazanie na Śmierć >Eserów>. 
Dzienniki czeskie donoszą z Paryża, że 
według wiadomości, otrzymanych z Mo- 
skwy, zapadł w dniu 10 bm. wyrok prze- 
ciwko II grupie eserów. Z 52 oskarżonych 
tylko 5 uwolniono, a pozostałych skazano 
na śmierć przez rozstrzelanie. 

— Mordercy Rathenau'a zabili się 
w chwili, gdy policja znalazłszy ich na 
zamku Saaleck, toporami wywalała drzwi, 
aby ich aresztować. Trzeba podkreślić tę 
siłę charakteru, mordercy wiedzieli, Że są 
zgubieni i że padną z ręki kata. Woleli 
więc zabić się sami. Niewątpliwie, tym 
czynem zyskali sobie rozgłos bohaterstwa 
w sferach monarchistów. Prasa monar- 
chiczna będzie wiełbiła ich pamięć i uwa- 
żała za męczenników. 

— Powietrza... słońca... wody... 
Najnowsze badania medyczne dążą do za- 
stosowania tej metody milczenia, która 
pozyskuje coraz to szersze kręgi zwolenni- 
ków. Mieszkańcy miast powinni przede- 
wszystkiem przebywać na świeżem powie. 
trzu i dużo chodzić. Tymczasem słyszymy 
utyskiwania na prędkie zmęczenie, . czego 
można uniknąć, nosząc obcasy »PALMA:, 
które czyniąc krok elastycznym, powodują, 
że Ciało ludzkie staje się lekkiem, nie 
ulega tak silnemu wstrząsowi a przeto nie 
męczy się zbyt prędko. 


Z miasta 


— Stosunki sanitarne w hotelach, 
trzeciorzędnych restauracjach i jadłodaj- 
niach, pralniach, pozostawiają bardzo wiele 
do życzenia. W wielu lokalach panuje 
także niechlujstwo, że z pewnością nie 
uszłoby ono uwagi Komisji Sanitarnej 


„DZIENNIK NARODOWY* 


i organów bezpieczeństwa, gdyby te cza- 
sami  zechciały się tam pofatygować. 
Ogólne skargi na nieporządki w hotelach. 
Wszy grasują bezkarnie po różnych >oto- 
manach« i strzępach, zwanych niesłusznię 
bielizną i pościelą hotelową. Czy takie 
stosunki mają być dłużej tolerowane? 
Hotelarze żądają horendalnych cen za 
pokój, niech więc poczuwają się do obo 
wiązku przeprowadzenia przynajmniej pry- 
mitywnego remontu w numerach. Zbliża 
się sezon wyścigów. Do Piotrkowa za 
powiedziany jest niezwykle liczny zjazd 
sportsmenów i gości z różnych stron Rze- 
czypospolitej. I jakiego wyobrażenia” na- 
biorą oni o sprężystości władz naszych 
i poczuciu porządku, jeżeli zastaną w ho- 
telach, w lokalach publicznych brud i bu- 
dzące odrazę niechlujstwo? Apelujemy do 
powołanych władz, aby póki czas, zarzą- 
dziły, co należy, w interesie zdrowia pu- 
blicznego i dobrego imienia naszego Try- 
bunalskiego Grodu, J 
— Humorystyczna podróż do 
Sulejowa. Wspaniała była podróż do 
Sulejowa w dniu 17 lipca. Deszcz lał jak 
z cebra. Każdy oczekiwał z utęsknieniem 
kolejki, która zawiozłaby go na rodzinne 
pielesze i ochroniła przed naturalnym 
prysznicem. Nareszcie kolejka jest.' Bije- 
my się o miejsca. Ruszamy — i z prze- 
rażeniem cofamy się od okien, gdyż nie- 
litościwy deszcz przedostawał się przez nie 
i dokuczał pasażerom. 1 bylibyśmy użyli 
wspaniałej kąpiel, gdyby nie pomysł 
otworzenia parasoli. W kolejce pod pa- 
rasolem!!! Smieszne to, ale prawdziwe!!! 
Szkoda tylko, że nie było aparatu fotogra- 
ficznego. Może wtedy otrzymawszy foto 
grafję, uwierzyłaby Dyrekcja Kolejki żalom 
naszymi i postarała się o zakupienie wię- 
kszej ilości parasoli, lub też o prędkie 
wstawienie szyb. Feden z wielu, 
— Z Sokoła komunikują nam, że ze | 
zbiórki w dniu 16/VII na powstańców | 
osiągnięto 40758 marek, którą to sumę | 
przesłano pos. Wojciechowi Kortantemu. | 


Z DNIA. 


Przegląd prasy stolecznej 


0a. Myśmy już.(dawno. ostrzegali „przed 
skutkami tego lekkomyślnego kroku. Bel- 
weder znów pcha państwo w przepaść! .. 
A lewica sejmowa dopomaga mu w tem 
z opętańczą zaciekłością. Ci  pretorjanie 
p. Piłsudskiego, ci wyzwołeńcy Belwederu 
— to zdrajcy ojczyzny, którzy swe intere- 
sy partyjne przekładają ponad dobro »Rze- 
czypospolitej<. Ci szaleńcy, niepomni Ki- 
jowa, chcą Polskę pokłócić z naszymi do- 
tychczasowymi sprzymierzeńcami i zawrzeć 
sojusz z Niemcami... A ileż nas ta cała a- 
wantura kosztuje. Kiedy p. Michalski był 
ministrem skarbu, kurs dolara wynosił... 
> Rzeczpospolitat. 


l, 


„Prawica, która miesiąc temu rzucała 
gromy na Ponikowskiego i Michalskiego, 
teraz wzięła tych panów pod swe opiekuń- 
cze skrzydła. Pp. Lutosławcy, , Dmowscy. 
Dubanowicze i Skulscy, Czerniewscy i 
Gdyki znów uczynili to, co czynią zawsze: 
najpierw my, później my, a póżniej państ- 
wo. Nasi towarzysze nieraz wytykali tym 
współczesnym targowiczanom ich obłudę, 
zaślepienie, demagogję, chciwość i podłość. 
Ale endecja wraz z fólwarczkami swemi 
głucha jest na głos ludu i na te groźae 
pomruki, idące ze strony zgłodniałych rzesz 
ludu robotniczego. Tych panów rewoluc- 
ja w Rosji niczego nie nauczyła!.. W dal- 
szym ciągu kują zamachy na 8-godzinny 
dzień pracy, ministerstwo pracy, kasy cho- 
rych, ustawę o ochronie [okatorów i wszyst 


kie inne reformy rządów towarzysza Mo- 
raczewskiego!.. Ale towarzysze nasi!.., itd. 
» Robotnik, 


m A 1 — To MAY A az + 


„Niemcy, żydzi, belwederczyki, peowia- 
cy, socjaliści, sjoniści, komuniści i skaman- 
dryci za żydowskie, niemieckie i. bolsze- 
wickie pieniądze obalili rząd, Ponikowskiego 
i Michalskiego i chcą wprowadzić na stol- 
ce ministerjalne faworytów Belwederu. 
Ludzie katolicki, chrześcijański i pol- 

Czy pozwolisz na to, aby ci zdrajcy | 


ski! 


| przedać Ojczyznę międzynarodowej finan- 
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NOSZĄC OPCASY 
i zelc/jwki 
kaucz/ kowe KRAKÓW, Librowszczyzna 8. 


PALMA- 
KAUCZUK 


(SP. z OGR OBE) 
SKŁADY FABRYCZNE: 


Dla Galicji Zachodniej; 


Dla Galicji Wschodniej: 
LWÓW, Żółkiewska 37. 
Dla Poznańskiego i Pomorza: 


"POZNAN. ulica Kanałowa i8. 
Telefon 60-16 


Ojczyzny  zaprzedali 
i Lejbom Trockim?!... 
Czyż dopuścisz do tego, abyśmy stali 
się niewolnikami anonimowego mocar- 
stwa?!.. Czyż serce twe nie czuję krwa- 
wiącego bólu na widok nowego rozbioru 
Polski?!.. To są pierwsze jaskółki... 
»(razeła 2 grosze. 


nas Hindenburgom 


„Z tego widzimy, iż prawica nie bę- 
dzie wyzyskiwać przypadkowej nieznacznej 
większości, a lewica zrozumiała, iż sama 
rządu utworzyć nie może. Jedynie na dro- 
dze kompromisu będzie można załatwić 
sprawę przesilenia gabinetowego. Porozu- 
mienie, które... 

Kurjer Polskis. 


„Aktywiści i umrzyki polityczne znów 
wyciągają swe macki po władzę. Beseler- 
czyki, ronikierowcy, enkaenici, legjoniści, 
syberyjskie galileusze i krakauery chcą za- 


sjerze bolszewicko-żydowsko-niemieckiej i 
wprowadzić dyktaturę wojskową Piłsud- 
skiego. 

» Gazeła Warszawska*. 


Listy do Redakcji 


Do śDziennika Narodowego* 
w Piotrkowie. 


W numerze 193 »Robotnikaą< z dnia 
18 lipca br. umieszczono odezwę »Do 
członków zw. zawodowych pracowników 
państwowych, miejskich i prywataych«, 
pod którą umieszczono podpisy szeregu 
rzeszeń i związków urzędniczych. 

Związek Urzędników Państwowych i 
Prywatnych m. Piotrkowa nie jest w ża- 
dnym kontakcie ze Stowarzysżeniami U- 
rzędników, podpisanemi pod wspomnianą 
odezwą i jeżeli takową podpisały, to u- 
czyniły to w swojem imieniu, nigdy zaś 
w imieniu także i Związku Urzędników 
Państwowych i Prywatnych w Piotrkowie, 
który nigdy nie był i nie jest filją pomie- 
nionych Stowarzyszeń. 

Uprasza się wszystkie pisma o przedruk 
niniejszego. > 

Z poważaniem za Zarz. Zw. 
W. Krajewski, prezes. 


WAMSARATKEB AFIEBM SERIA 


Kursa maturyczne 
rozpoczynają się 1-o sierpnia b. r. 
Liczba słuchaczów ograniczona. 


Wpisy codziennie od 4 — 6 przyj- 
muje Prof. I., STANOCH, 
ul Krakowska 13. 


Obwieszczeni 


Komornik przy Sądzie Okręgowym w Piotr- 
kowie, rew H pow. Piotrkowskiego Jan Popielaw- | 
ski, w Bełchatowie zamieszkały, ogłasza iż w dniu | 
1 sierpnia 1922 r. od godz. 10 rano w Bełchato- 
wie przy ulicy Tadeusza Kościuszki w miejscu 
przechowania przedmiotów w sali posiedzeń Sądu 
Pokoju, odbędzie się sprzedaż przez licytację 
publiczną ruchomości oszacowanych na mk. 60000, 
składających się z zniszczonych akt i książek b. 


Sądu Gminnego w Kamieńsku w ilości około Mmd 


Komornik Sądow 


kilogramów. 
Popielawski. 


|P 


Ogłoszenie 


W rejestrze spółdzielni Sądu Okręgowego w 
Piotrkowie pod N2 porządkowym 6, a kolejnym 
2 przy firmie >Spółdzielnia Rzemieślników Zy- 
dowskiche z odpowiedzialnością ograniczoną w 
Piotrkowie wpisano: »Na zasadzie uchwały ogól- 
nego zebrania z dnia 11 marca 1922 r. obecny 
Zarząd stanowią: Moszek Jakubowicz, Abram Wi- 
nogrodzki i Berek Goldberg, zamieszkali w Piotr- 


kowiee. 
N 


FIRMA 


Wanda LOGA 


w Piotrkowie, ul. Stronczyńskiego 1. 4 


POLECA: Materjały bieliźniane fabryki 


Widzewskiej, pończochy, skarpetki, sweate- 
ry damskie 
wyrobu B-ci Kuczborskich w Piotrkowie 
po cenach fabrycznych. 


Przyjmuje również kapelusze męskie 

i damskie do prasowania, farbowania 

i fasonowania według najświeższych 
żurnali, oraz pranie panam, 


WTFETEFCLITECH EETR 


SYEATRY DAMSKIE 


z najlepszego gatunku wełny 
— jak również 


POŃCZOCHY DAMSKIE 
oraz SKARPETKI MĘSKIE 
(== ) 
WYTWÓRNIA TRYKOTAJY 
BRACI KUGZBORSKICI 
Piotrków, ulica Szklana |. 10. 


ET FEI ERETII I FEDCETNIEK 
Ofiary 


Na wmurowanie tablicy ku uczczeniu ś. p. 
poległych uczniów -żołnierzy z gimn. piotrkow- 
skiego inż. Kępiński złożył 10000 mk. zebrane 

ginęła karta demobilizacyjna wydana przez 
PKU. w Radomsku na imię Józef Chmielarz 
MERR EA SES n a UR R 
mienia wydana przez P. K. U. 
owie na imię Adam Sawicki r, 1895. 
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POLECA 


EPUKAZRARZAE RAUREREM 


prennan 


osterunek Policji Państwowej w Srocku ogłasza 
na podstawie przeprowadzonego dochodze- 
nia, że Hund Wilchelm, rocznik 1890, syn 
Augusta i Krystyny, zamieszkały we wsi Gości- 
mowice gminy Podolin, zgubił kartę zwolnienia 
wydaną przez P.K.U. w Piotrkowie i bilet na re- 
wolwer wydany w Starostwie Piotrkowskiem na 
rok 1922, którą to kartę i bilet równocześnie 
unieważnia się. Uprasza-się wszystkie władzę 
kontrolne legit j się powyższą kartą 
aresztować j ć do tut. Posterunku L. dz. 398. 
at kwit Lombardu Piotrkowskiego N2 7258 
na sumę Mk. 15000. z 


PRENUMERATA miesięczna za »Dziennik Nasodowy* 
w mieście wynosi 500 mk., na prowincji 550 mk. 
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CENY OGŁOSZEŃ: I str.—jeden wiersz jednoszpaltowy—150 mk, 


Druga i trzecia str.—100 mk. a czwarta—80 mk. 


W W a a a. T a 
Redakcja Í Adm. „Dzien. Narod.*, Piotrków, ul. Bykowska 71, parter (wejście od frontu). Biuro otwarte od godz. 8 rano do 6 pop. N2 Telef, 24 
zla A AO ZZO WERE O WEW ZE W EE JE EK W 412.4 1170000 00000000 m mm 


Drpbarnie Narodowa (dawniej Państwowa) 


Wydawca i redaktor Tomasz Pluta 


